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Wzory kultury politycznej w Anglii. 


Bierzmy wzór z niezwykłej tolerancji angielskiej 


Prasa niemiecka, omawiając 


dy Mae Donalda w 


nald, obecny był onegdaj na 


hinduskiego amas Bose i pò 6 
i Hindusi nie są ludźmi niższej rasy, ale zupeł- 
nie równowprawnionemi z nami, europejczykami. Bernard 
Shaw, słynny pisarz angielski, po przemówieniu premjera 
oświadczył: „Stał się cud. Ministrowie W. Erytanji chodzą 
na odezyty i, o dziwo, pady 
7 


wiedżiał: 


się jeszcze w historji Angij 
zagadnieniami życia i 


Poseł włoski w Moskwie. 
MOSKWA, 23 lutego: 
Przybył tu nówy poseł włoski, Màn- 
zoni, wraz z inymi członkami poselstwa. 
Władze sowieckie zgotowały dyplomatóm 
włoskim nadzwyczaj uroczyste przyjęcie. 
Na dworcu w imieniu Kotnisatjatu Spraw 
zagranicznych witał ich zastępca Cziczefina, 
Karachan i warta fiońofówa, składająca się 
z kompanji piechoty że sztandarem. Po 
przeglądzie i mowach powitalnych warta 
z orkiestrą przeszła ceremonjalnym mar- 
szem ptzed posłem włoskim. 


Zapowiedź strajku górników 
4 w Angiiji. 
LONDYN, 23 lutego. 
Le wielkiego strajku górników an 
gielskich przygotowany jest na dzień 17 
marca, jako w dniu w któtym upływa 
termin wypowiedzenia warińków, na jā- 
kich opiera się dótychczasówa umowa 
pomiędzy właścicieiami kopalń a gótri- 
kami. Dotychczas właściciele . kopalń nie 
podjęli żadnej akcji, dla porozumienia się 
z górnikami co do nowych warunków, 


Przymierze włosko-ru- 
muńskie. 
LONDYN, 23 lutego, 
Ż kół dyplómatycznych z Rzymu i Bu: 
karesztu donoszą, że rumuński gen. Ava- 
resći udaje sig wtych dniach ż polecenia 
swego rządu w ważnej dypioniatycókej 
misji do Rzymu. Generał jest upoważnio- 
ny do podjęcia rokowań ż rządem włos- 
kim w sprawie żawarcia przymierza między 
Włochami a Rutnińją. Jak utrzymują 
wtdjemniczeńi, celem pfzymiefża nie są 
zaślubiny księżniczki Mafaldy z ks. Miko- 
tajem; lecz zapewnienie tronu królewskiego 
w Albanji dla Mikołaja, co rząd rumuński 
uważa za jeden z główiiych warunków 
przymierza, 


Minisier i redaktor. © 
Specjalną służba telefraliczna „Expressu 
LONDYN, 23 lutego. 
Były minister wojny w gabinecie Lloyd 
George'a został redaktorem naczelnym 
dziennika „Finaacial WWE 


Mac Angiji, podkreśla w związku z poczy- 
naniami premjera kolosainy wzrost czynnika moralności 
w polityce. Autorytet Ligi narodów urasta do cżynnika 
decydującego, wpływy mocarstw, prowadzących politykę 
imperjalistyczno-militarńą maieją. Jako ciekawą ilustrację 
tych stosunków „Veossische Zeitung“ podaje, iż Mac Do- 


nauki, 


y 5 i zdolności 
do państwowego myślenia. 


j (Specjalna służba telegraficzna „Expressn”). 


BERLIN, Ż2 lutego. szczyty przez gąszcz politycznych zawiści, krętactw I 


eaha? Baka Hm kłamstw*, 
szczegółowo Obecie.rzą* W tym samym dniu przywódca nacjonalistów hindus- 
kich, Mahatma Ghandi oświadczył! w Kalkucie, „Anglicy są 
naszemi przyjaciółmi. Nie traktujcie ich, jak wrogów. 
Walczymy z systemem obecnych rządów angielskich, ale 
nie z anglikami. Gdzie naprzeciw siebie stoją ludzie my- 
ślący, pokój i przyjaźń są możliwe. Nieco ludzkiego u- 
czucia wystarczy, by rozwiązać wszystkie problematy 
świata, 

Wzorem polityczńej kultury angiików jest również 
mowa znanego kónserwatysty, arcybiskupa York, dr. Lon- 
ga, który w kazaniu ostatnim powiedział: „Nie przyjmujcie 
rządu robotniczego Mac Donalda z uprzedzeniem. Spo- 
dziewam i cieszę się, że przywódcy robotników wziąwszy 
na siebie ciężar rządów, sami poznają jego wagę. Głos 


ich może znajdzie oddźwięk w innych krajach dla dobra 
„Świata całego”, PRAE | 


ne każe słyńnego uczonego 
czycie w dyskusji po- 


y te rozumieją. Nie zdarzyło 
aby ludzie interesujący się 
zdołali przedrzeć się na 


Republika niemiecka w Rosji. 


Wiedeń, 22 lutego. cyjnym nowej republiki będzie młasto 

Wiedeńskie biuro korespondencyjne | Pokrowsk. Adńtinistracja prowadzoną 
domóśj z Moskwy, że ńiemiecki obszar j będzie na zasadach konstytucji 5.5.S.R 
rad Wołgą uchwalono przeż związek|a nową republika posiadać będzie 
republik sowłackich uznać za repułglikę | wszystkie komisariaty oprócz komisar- 
automoticzną. Ośrodkieni  rdmlaistra- |jatu graw zagramicznych oraz handlu. 


Ograniczenie zbrojeń 
"' powietrznych. 
Specjalna służba telegraficzna „Expressu“, 


LONDYN, 23 lutego, 

Head, fiberalny członek parlamentu, 

wniósł lęk Fi zainicjowania tmiędzynaro- 

dowej konferencji dla ograniczeńia zbrojeń 
powietrznych, 


Wynalezienie środka przeciw 
„rakowi”, 


„Bvening Standard" donosi, że dr. Lows 
Sambon z Londynu, specjalista $d chorób 
ttopikalnych, wykrył sposób zapobiegania 
chorobie „faka“. Badania jakie dr. Sam- 
boni przedsięwziął na adrjatyckiem wy- 
brzeżu Włoch rzuciły zupełnie 1owe świa- 
tło na przyczyny choroby, Dr. Sambon 
stwierdził, że są całe okolice, w których 
rak jest chorobą ogólną. W jednej z wio- 
sek znalazł pięciuset chorych na raka. 
W imriej natomiast wiosce od 20 lat nikt 
na raka nie chorował, To naprowadziło 
lekarza na odkrycia, które pozwolą wyko- 
rzenić tę plagę ludzkości, 


ma mA — 


teki 


karykatur Stanisława Dobrzyńskiego. 


—;,— 


Nędza dzieci w Rosji. 


Prasa sowiecka przytacza sprawozdanie 
milicji sowieckiej a ilościach dzieci bez- 
domnych, zebranych na ulicach i placach 
Moskwy podczas nocnych obław od dnią 
10-go grudnia 1923 roku do dnia 25-go 
stycznia r. b, Takich dzieci, nocujących 
pod mostami, na straganach, w skrzyniach 
od śmieci it. d: żnaleziono: zinarznię* 
tych dziecięcych trupów — 1,025, odmro= 
żonych i słabych — 7,885, z której to 
liczby 4,016 odstawiono do szpitali z od» 
mrożonemi kończynami, a 3,370 z chofo* 
bami wywołanemi przez zaziębienie. W 
komisarjatach okręgowych trzymanych było 
680 bezdomnych dzieci, których sie można 
było umieścić w  przytułkach z powodu 
braku miejsca. 


MONETY METALOWE W NIEM- 
CZECH. 


Co nam zostawił p. Hilton Young. 


i Zmiana nastrojów francuskich. 
$poótjaina służba telegraficzna ,Fxpresstt", 
LONDYN, 23 lutego.|potnogła Francji, a spadek franka 

„Times“ publikuje korespóńdeńcję |otworzył oczy nawet najgorliwszym 
z Paryża, której autor stwierdza, iż|jzwolennikom p. Poincaré. Wybory 
we Francji poczyna powoli brać górę|dadzą niewątpliwie w rezultacie zwy- 
nówy prąd, przeciwny polityce bloku |cięstwo lewicy i do rządów dojdzie 
fiatodowegó. Upinja publiczna prze-| zapewnie Loucheure. 
konała się, iż okupacja Ruhr nie do- 


Sesja Ligi narodów. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Genewa, 22 lutego: | Narodów oraz iiimych kwesti spot- 

Otwarcie 28-€ej kolejnej Sesji rady | fych, związanych że sprawą, wyspy 
Ligi naródów nastąpi 10-tego  mtarca.| Korfu, strawozddnie komisji dla zbada 
Na porządku dziennym obrad zmajdują | nia statwiu Klejpedy, sprawa Jaworzy- 
się między innemi następujące sprawy | ny, odbudowa finansowa Węgier i 
Sprawozdanie spęcjałnej komisji praw=| Atistrji, redukcją zbrojeń, sprawy koa- 
niczei dia iuterzeacii statutu rady, Ligi | wenol miedzynarodowych i śiaazyiz 


„Boe Polska Agencja Telegraficzna, 
ń Berlin, 22 lutego. 
Bank Rzeszy wypuścił monety metalo 
wę pa Í. 3i marka" © z 


x 


Sfr. Za 


fr. £ 


Niebezpieczna 
jednostronność 


Wszystkie oddziały PKKP otrzyma* 
ty z centralnej dyrekcji polecenie wy- 
powiedzenia wszystkich kredytów to- 
warowych na dzień 1 kwietnia. 


A sytuacja faktyczna przemysłu jest 
taka, że niewątpliwie znaczna część 
tych wypowiedzeń pozostanie na papie- 
rze, gdyż przemysłowcy mie będą w sta 
nie kredytów spłacić. 

Jest to jaskrawy przykład, jak bar- 
dzo u nas, w obecnej przemysłowej do- 
bie, polityka gospodarcza nie idzie w 
parze z polityką finansową. 


P. minister Grabski widzi przed so- 
ba tylko zrównoważenie budżetu z ied- 
tei strony, a utworzenie banku emisy|- 
nego z drugiel. O tem, społeczeństwo 
będzie mogło zapłacić nadzwyczajne po 
datki, oraz zwałoryzowane podatki 
zwyczajne i równocześnie subskrybo: 
wać akcje banku emisyjnego, kupować 
obfigacje kolejowe, kupować pożyczkę 
dolarowa. brać bony złote — w czasie 
gdy cały przemysł w Polsce pracuje za 
ledwie połową pary, właśnie dla braku 
wartościowych środków obiegowych i 
kredytu — o tem p. Grabski a w ślad 
za mim rada nadzorcza PKKP myślą z 
mało. 

A wszyscy ci, których rzeczą było” 
by od rana do nocy kłaść w uszy P. 
Grabskiemu, że koniecznie trzeba ży- 
wić krowę, którą się ma doić, bo ifa- 
czej i mleka nie będzie i krowa zde- 
chnąć może, albo nie mają odwagi 
cywilnej, albo nie umieją argumento- 
wać, albo nie mogą przedrzeć się przez 
chmury Olimpu, za któremi gęsto osto- 
nięci siedzą nasi Jowisze. 

Otóż, jeżeli nie położy się kresu 
przesileniu przemysłowemu, to nic, ani 
równowaga budżetowa, ani subskrypcja 
na bank emisyjny udać się nte może. 


A ożywienie produkcji przemysłowej 
zależy tylko i wyłącznie od wydatnego 
zwiększenia kredytów. Przy obiegu, któ 
rego wartość wynosi obecnie 210 miljo- 
nów złotych, a razem z dolarami może 
400 zaledwie, przy kredycie z PKKP, 
który starczy zaledwie na 8 dni produk- 
cji. i teraz ma być jeszcze ograniczony, 
w obecnych warunkach naszych prze- 
mysł żadną miarą nie będzie mógł pła- 
cić podatków, brać pożyczek państwo- 
wych, ani subskrybować akcji, ale bę- 
dzie musiał tylko przysparzać państwst 
wydatków na coraz liczneisze rzesze 
4ezrobotrrych. 

Przemysł ftasz ma różne jeszcze itt- 
ne bole i aby mógł stanąć na silnych 
rogach dla dalszego bytu ; rozwoju, po- 
trzebuje także w innych kierumkach wy- 
datnej pomocy od państwa, od robotni- 
ków i... od siebie samego! To jednak 
rzecz gruntownej reformy gospodarczej 
która musi nastąpić, jeżeli reforma fi- 


Niemiecey inspektorzy pracy — poza 
wykonywaniem urzędowych czynności — 
podjęli szczegółowe badania, jakim prze- 
wrołom ij zmianom uległa w czasie woj- 
ny i po wojnie zawodowość kobiet, do 
ADNET do bardzo zajmujących wyni- 

ôw, 

Okazało się, iż łatwiej przychodzi ko- 
bietom porzucić przemysł wojenny dla in- 
nej jego gałęzi, lub dla rolnictwa, aniżeli 
wrócić do zajęć domowych. 

Robotnice, które przed wojna pełniły 
obowiązki służących, za nic już nie chcą 
wrócić później do poprzednich swoich za- 


jęć. 

Bez trudu podięły kobiety natomiast 
pracę swoją przedwojenną, w przemyśle 
włókienniczym, w różnych gałęziach ro: 
bót krawieckich, w pralniach, przemyśle 
spożywczym itd, 

„W okolicach rolniczych, jak Prusy 
Wschodnie, Śląsk niemiecki, pas pomor- 
skj przyznany niemcom nie było trudności 
w stworzeniu na nowo kadr roboczych dla 
pracy na roli, w torfowiskach i cegiel- 
niach. 

W handlu i biurowoścj, a zwłaszcza w 
bankach utrzymały się kobiety po więk- 
szej części na stanowiskach zajętych pod 
czas wojny w zast mężczyzn, 

Ciekawe są spostrzeżenia ;nspektorów 
pracy w Berlinie, którzy doszli do wnio- 
sku, iż powojenna pracy kobiet 
na pracę męską, trafia w pewnych wypad 
kach na szczególne trudnoścj wobec 
zmian organicznych, jakim podlegają pra 
cownice skutkiem chwiłowego uprawia- 
nia innego zawodu, 

I tak np. wykwalifikowane krawczy- 
nie zmuszone do wykonywania podczas 
wojny grubych robót w fabrykach amuni 
cji, zatracają zręczność niezbędna do szy 


Z Warszawy donoszą nam: 
Gospodarka w państwowych zakła- 


wie nieograniczonego kredytu, już od 
dłuższego czasu budziła coraz głośniejsze 
uwagj i wątpliwości, 

Obok zarzutów niedbalstwa nie brak 
było i podejrzeń co do krzewiących się 
Say które szkodziły interesom skar- 

iL 

Ostatecznie, mimo czynionych z pew- 
nych stron zabiegów rzecz doszła do wia 
domości prezydenta ministrów p. Grab- 
skiego i niezwłocznie zarządzoną została 
jaknajsurowsza na czajna rewizja. 

Wkroczenie komisj; rewizyjnej, któ- 
rej kierownictwo powierzone zostało dele 
gatowi ministerstwa skarbu p. Morozowi 
czowi — wywołało w sferach odpowie- 
dzialnych za zakłady graficzne — po- 
płoch. 

To, o czem mówiono przed rewizją, o- 
kazało się nie pozbawionem podstaw. Re 
wizja poczęła ujawniać coraz bardziej gor 
szące sposoby gospodarowania a ostatnio 
odkryła wielkie nadużycia, 


dach graficznych, które korzystały z pra-|i t. p. 


nańnsowa ; reforma walutowa mają być 
nie efemerydą. zdolną nas łudzić przez 
szereg miesięcy, a choćby przez rok, 
lecz trwałym fundamentem naszego 
przyszłego bytu gospodarczego, a więc 
I państwowego. To jednak bardzo ob- 
szerny program, którego pewne punkty 
już zaraz, dzisiaj mogą być urzeczy- 
wistsione, inne zaś, i to najwyższe, Wy- 
magają dłuższego czasu, studjów, narad 
przygotowań kompromisów. Pomoc do 
raźna natomiast streszcza się w kwestii 
kredytu i jeżeli ta ożywcza krew wpły- 
nie w wysychające obecnie żyły wpły- 


szego organizmu przemysłowego, to 


przemysł, mimo tune trudności, ruszy Z 


miejsca j stanie się odrazu czynnikiem, 
decydującym 0 powodzeniu reiormy 


skarbowej i walutowekw. , 


Rząd p. Grabskiego cechuje wogóle 
z jednej strony niedostateczna, indywi- 
dualna siłą jego współpracowników 
przy lekceważeniu głosów ostrzegaw” 
szych i doradczych z zewnątrz (prze- 
dewszystkiem tych. które nie reprezen- 
tuia pewnej siły politycznej na terenie 
seimowym, a więc głosów fachowych), 
z drugiej zaś jednostronność widzenia 
obecnego przesilenia przemysłowego 
dla spraw reformy skarbowej i waluto- 
wej. 

Oto p. Grabski tak, jak gdyby nie 
widział zupełsię w swych dotychcza- 
sowych zamierzeniach i działaniach za- 
granicy — tej zagranicy, która właśnie 
teraz poczęła patrzeć na niego w spo- 


sób, niepraktykowany dotąd wobec Pol 
- lski mianowicie z zaufaciem! Dowodem 


„EXPRESS _WIECZORNY* 


Kobieta niemiecka jako pracownica fieyra. 


Spostrzeżenia inspektorów pracy w Niemczech. 


cia delikatniejszych rzeczy, Praca nocna 
przy materjałach wybuchowych wywołu- 
je ciężkie nieuleczalne choroby oczów, 
uniemożliwiające podjęcie na nowo robot 
wymagających silnego wzroku, 

porty z Wrocławia stwierdzają, iż 
w pewnych wypadkach kobjety utrzyma- 
ły się przy wojennych swoich zajęciach 
ze względu na wyjątkowe zdolności, oka- 
zywane w danych kierunkach. 

W Hamburgu zbadano 145 fabryk, 
stwierdztwszy, że natychmiast po wojnie 
bardzo wiele stanowisk, zwłaszcza przy 
maszynach, objęli z powrotem mężczyźni 
ponieważ okazało się, iż kobiety znacz- 
nie mniej wydajnie mogły pracować w 
tym kjerunku. Natomiast przystosowywa- 
ły się nawet w przemyśle mechanicznym 
z łatwością do drobnych robót, jak fabry 
kacja śrub í innych pomniejszych rzeczy 
metalowych, wykazując pod tym wzglę- 
dem większą zręczność od mężczyzn, 

Nad pracą męską góruje również pra- 
ca kobiet przy masowej wytwótczoścj pra 
duktów, także tam, gdzie chodzi o wyka- 
zanie dobrego smaku i zręczności np, w 
przemyśle skórnym, gumowym i innych, 
wymagających pewnego artyzmu, subtel- 
nego ujęcja i drobiazgowego wykonania 
roboty, 

Organizatorzy ankiety doszli naogół 
do wniosku, iż po unormowaniu się polj- 
tycznego bytu państwa, gdy wróci do daw 
nego rozkwitu przemysł i handel niemiec 
ki, gdy otworzą się dla niemców szerokie 
zagraniczne rynkj zbytu, łatwiejszy będzie 
podział pracy w ten sposób, aby zarówno 
kobietom jak i mężczyznom móc zostawić 
zajęcia, najbardziej odpowiadające ich 
zdolnościom i upodobaniom, zapobiegając 
tym sposobem walce, jaka po wojnie, a 
zwłaszcza w okresie demobilizacji podej 
mowana była przeciwko pracy kobiet. 

s 


Rząd czyści stajnię Augjasza. 
Była nią gospodarka państwowych zakładów 
graficznych, 


Stwierdzono, że podczas, gdy zakłady 
posiadały olbrzymie zapasy papieru, farb 
kosztownych materjałów, mogą- 
cych starczyć conajmniej na przeciąg lat 
10, nie zawahano się w dalszym ciągu na- 
bywać te materjały bez liku i miary, 

Wyjaśniło się, że ustawiczne te, na 
dziesiątki miljardów obliczane zakupy aa 
nione były jedynie dlatego aby coraz wiy. 
szą otrzymać prowizję od dostawców. 

Obecnie czynności nadzwyczajnej ko- 
misji rewizyjnej trwają jeszcze w dalszym 
ciągu, i w tej chwili, jak się do wiadujemy 
ustalane są już tylko stopnie winy po- 
szczególnych sprawców rabunkowej go- 
spodarki. 


ODBUDOWA WĘGIER. 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Paryż, 22 lutego. 
Komisja odszkodowań na wczorafj- 
szem swem posiedzeniu omawiała spra 
wy odbudowy finansowaj Węgier. Pro- 
pozycje komisji zostały przez delegację 
węgierską przyjęte. 


tego są liczne i jiednomyślne głosy pra. 


ciężkie chwile 


- Gdańska. 


Przewiekły kryzys ekono- 
miczny i jego dziecię pier- 
worodne — bezrobocie. 


Gdańsk, który d g zę 
sk, który do niedawna j 
grodem złotodajnym dla pom od a. 
su zaprowadzenia waloryzacji i owaa 
dzenia nowej waluty przechodzi silny kry 
zys ekonomiczny, który przeżywają pra- 
wie wszystkie państwa przeprowadzające 
sanację swej waluty, 

Jednak dla imnych państw kryzys eko 
nomiczny nie był tak zabójczy, jak dla 


osa 
1 wszyscy, 1 

dzą doskonale ROA wk 
tutaj pieniędzmi, W kasynie zopockim 
po» Ka sumy dolarów, 

o żadnego sta europejskie 
eksportowano tyle artykułów r rzec 
b hg j samochodów w roku ubiegłym, 
jak do tego niezbyt wielkiego Gdańska, 

Niebywały rozkwit Gdańska, podziwia 
no powszechnie, Zakładano wiele firm 
handlowych, magazynów, a nadewszystke 
t. ty pectore wymiany”, 

_ Po zaprowadzeniu gu! ańskiego 
kiedy biljony niemieckie ba i 
znikać, jakby za dotknięciem różdżki cza 
rodziejskiej nastąpiła zupełna zmiana dow 
TZ zew zdaj 

go tworzyły się le 
przy sklepach, znikły, TLE 
coraz mniej, 

Rozpoczął się odwrót na całej linii, 

Likwidowano powoli składy manufak. 
turowe i niezliczone b M 

Obecnie Gdańsk już wybrnął z niedoń 
walutowej, ale kryzys ekonomiczny trwa 
w całej pełni. 

. Banki z powodu braku gotówki nie u: 
dzielają kredytów i z tego powodu kupcy 
nie dokonywują żadnych tranzakcji. 

Kryzys objął także przemysł gdański 
i A” romne bezrobocie. 

statnio em w przemyśle za 
się sejm gdański i podczas pk ka 
szło do burzliwej wymiany zdań między 
prawicą a lewicą, | 

Przemystowcy chcą wykorzystać obed 
ny moment į wprowadzić 10-go 
dzień pracy, czemu jednak energicznie 
sprzeciwiają się robotnicy, 

Kupcy domagają się od rządu kredy« 
sA których jednak do tej pory nie otrzy 
mali. 

Sytuacja jest jednak dość poważna f 
prawdopodobnie tak prędko nie ulegnie 
zmianie, „w A 


o 
ZNIŻKA FRANKA. 
Polska Agencja Telegnficyna. 
Rzym, 22 lutego, 
Omawiając pewną zniżkę franka 7 
cuskjego „Messagero” etwierdza, że in« 
flacja we Fracji jest jeszcze bardzo dalekd 
e. Scyt, bis statut 
ancuskiego znej granicy, Bilang 
handlowy jest roA © koszta 
okupacji nie mogą wyczerpać zasobów 
skarbu francuskiego, znajdujących ciągły 
wzrost t. Narodowemu życiu 
Francji nic nie zagraża, 
UROCZYSTOŚĆ ANEKSJI RJEKI. 
w . Polska Agencja Telegraficzna. 
Rzym, 22 litego: 
Uroyczystość aneksji Rijeki  odbę: 
dzię się 2-go mamca. 
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Nie skarb państwa potrzebuje pie 


sy zagranicznej, nawet prasy wrociej, między, ale nasze gospodarstwo społe« 


i ieszcze bardziej cenne wiadomości 
prywatne, dochodzące do nas pocztą 
pantoflową. , 

Rozumiemy. Minister Grabski boi silẹ 
panicznie kompromitacii — po niepowo- 
dzeniu, którego doznała zagranicą we 
wrześmiu zeszłego roku wyprawa dwu 
polskich Argotautów po złote runo, 

Zuowu widzimy tu wybitnie polską 
skłonność „poddania w drugie ekstre- 
my“. Z zagranicą można i należy mó: 
wić — ale rzecz w tem, aby nie mówić 
z nią tak, jak mówili owi nieszczęśni 
Arognauci. P. Grabski zaś mówić odpo- 
wiednio potrafi i może sobię wziąć do 
pomocy powyższych praktyków, któ- 
rych imiona i zagranica sa szanowane. 


cziie, To gospodarstwo tylko przy po: 
mocy kapitałów zagranicznych może się 
dźwignać na potrzebny poziom. Od te< 
go znów należy sytuacja finansowa pań 
stwa i przyszła waluta. A usposobienie 
zagranicy dla kredytowej pomocy mz 
rzecz gospodarstwa społecznego, zwła 
szcza przemysłu, nie jest obecnie nie 
korzystne. Ludziom, wychowanym w 
rosyjskiej szkołe. łatwo powinnoby 
przyjść przypomnieć sobie rosyjski akl 
strzelisty: „Lowi momient!*. Potem 
trzebaby sie jeszcze zdobyć na racjona 
ny plan działania, oraz na chyżość i e 
nergie w wykonaniu. .- 
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Zgrzyty, 
Kto jest polakiem? 


Kto polak? — pytam ja, człek dziki, 
Rozwiążcie kwestje tę wraz ze mą, 
Przejrzałem wszystkie już dzienniki, 
A w głowie jest ml ciągle cieśnno. 
Nikt nie rozstrzyga mi probiemu, 
Jeno brat brata rżnie skułakiem, 
„lamień* odmawia czegoś „temu* 
Więc któż, u licha, jest polakiem? 


Czy jest polakiem człek z prawicy, 
Dla ktorych kraj to trzoda owiec? 
O, nie! To polak dla ulicy, 
Powie sam każdy lewicowiec, 

Lud prosty w Polsce to podstawa, 
A on go zbywa czczym groszakiem, 
Polskość prawicy to zabawa, 

Więc któż, u licha, jest połakiem? 


Ludowca lechem zwać nie wolno, 
Na narodową piwa zasadę, 

Wciąż patrzy w swą reforme rolną, 
A reszta dlań jest ganc pornadę. 
Dla „soC'a* kraj ojczysty sttonał, 
Z moskaiem, szwabem i litwakiem, 
Urządzić chce internacjonał, 

Więc któż, u licha, jest polakiem? 


I katolickim nie wierz gronom. 

To wiara międzynarodowa, ; 
Liberał sprzeda cie masonom 

I w lożach polskość twoją sciiowa. 
Rusin chce własnej Ukrainy, 

Szwab pod krzyżackim walczy znakiem, 
Zyd dąży dó swej palestyny, i 
Więc któż, u licha, jest polakiem? 


Dość gryźć się jak zwierzęta w lesie, 
O tytuł „polak* toczyć boje, ` l 
Niech każdy swej ojczyżnie niesie 
Swą myśl, swój czyn i serce swoje, 
Wstyd ciągle raczyć się oszczerstwem 
Kryć polskość pod partyjnym znakiem, 
Bo obcy spyta nas z szyderstwem: 
Któż wreszcie ú was jest polakiem?! 
Sat. 


Z łódzkiej kroniki skandalicznej. 
= 
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W środę nie odbył się w T. M. M. konceri 


pani Szymanowskiej, 


a to dlatego, iż dyrekcja „Grand-Hotelu*, nie chciała 


otworzyć drzwi zapasowych. 


Niebywałe, ale prawdziwe. 
——— 


Jeśli znajdują się 
wierni Tomasze', którzy mie wierzą, 
iż dzieją się u nasrzeczy, o których 
się nawet filozofom nie śniło, to po 
przeczytaniu poniższego — napewno 
zmienią radykalnie zdanie. 

W środę w sali Towarzystwa Mi- 
łośników Muzyki miała wystąpić 
znakomita artystka p. Szymanowska, 
Pani Szymanowska zaziębiła się w 
drodze i lekarz pozwolił jej śpiewać 
tylko pod warunkiem, iż nie wyj- 
dzie na ulicę. Ponieważ p. S. za- 
mieszkała w „Grand-Flotelu*, wiec 
wystarczało otworzyć tylko drzwi 
zapasowe, by dostać się na salę T. 


siadaniu kasjera. 
kasjera, odpaił on, 


ma służby!?!) 


i koncert pani 
nie odbył. 


marek... 


tego główny 
. M. wziętym 
Ale tu zaczął sie skandal. 

Gdy zwrócono się z prośbą o o- 


twarcie drzwi do dyrektora „Grand-|komorne. 


Wielki pożar w „Teatralnej“ 
Płonęły wina, likiery, plater i obrusy. 


Dziś o godzinie 6.30 rano z przyczyn 
dotychczas nie wyjaśnionych wybuchł 
pożar w magazynie bufetów ym restan- | 
racji „Teatralnej mizszczącej się przy 
ulicy Dzielnej 18. 

Magazyn ten mieści się tuż obok sali 
restauracyjej. - 

W magazynie buietowym znajdowała | umiziscow iły. 
stę tego dnia większa ilość najdroższych 


na piętro, ogarniając 
szczętłie się spalil 


2, 3,516 oddział 


„EXPRESS WIECZORNY” __ 


. sprawę, która jest aktualna nietylko w 


m0 r 


w Lodz! „nie-| Hotelu", ten oświadczył, 
on kluczy, które znajdują się w po- 
Gdy  odszukano 

iż klucze ma, 
ale już nie ma służby do dyspozy- 
cji (w hotelu o 7-ej wieczorem nie- 


Nie poimogły żądne interwencje— 
drzwi zapasowe nie zostały otwarte 
Szymanowskiej się 


T. M. M. ponioslo z tego powo- 
dn stratę w wysokości 750 miljonów 


I działo się to w tym hotelu, 
akcjonarjusz 
miłośnikiem muzyki, 
popiera tylko te towarzystwa muzycz- 
ne, które mogą płacić fantazyjne 


sień nanokawszy na lekkopalny materi. 
z błyskawiczną szybkością przeniósł się 
sufit, który do- 


Do auet ratumkowej zawezwano 1, 
4 straży ożniowej. które 
po dwugoadzinnej akcji ratunkowej ogleń 


więks Straty, spowodowane przez ogień i 
win, wódek, likierów, oraz pater j obru| wodę są miljardowe. Przyczyna pożaru 
sy, które zostały tu złożone na moc. 0-' nie została na wazię ustaloną. 


——— wii 


Str. 3 > 


Pani L. S. stanęła w obronie 
panny Heleny.. 


eraa l LI 
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iW kobiecie należy bardziej cenić charakter, 


aniżeli wykształcenie, 


——;0:— . 
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Cerowanie skarpetek nie jest hańbą, jak twierdzi 


kobieta — doktór p. X. 


Ogłoszony w Nr. 40 „Expressu” list 
panyn Heleny F,, która w prostych, szcze 

| rych słowach zwierzyła się nam z naj- 
świętszych jej tajemnic, prosząc jednocze 
| śnie czytelników i czytelniczki naszego 
| pisma, aby posłużyły jej radą, w kierunku 
znalezienia sobje dozgonnego towarzysza 
| życia — wywołała wśród szerokich rzesz 
© | czytających łatwo zrozumiałe zaintereso 
wanie, 
Listy napływają masowo... Dużo, bar- 
dzo dużo roboty jest przy ich odczytywą 
niu, segregowaniu i koregowaniu, ale my 


bynajmniej na tę pracę nie narzekamy. 
Wiemy, że podjęliśmy szczytną sprawę 


Łodzi, w Polsce, ale na całym świecie,,, 
Straszliwa wojna, która zebrała takie 

krwawe żniwo wśród męskiej młodzieży 
postawiła społeczeństwa wszystkich kra. 
jów wobec groźnej a niedalekiej przyszło- 


ści.,,. 

Nadmiar kobiet! Zbierały się kongresy 
uczonych, statystyków, biologów etc., etc. 
*adziły, peontawzy nad tą ważną kwestją 
+ świat cały przyglądał się ich pracy z za 

artym oddechem. 
| Oni — uczeni, zrobili to, 
i należało, 
Stwierdzili, że jest źle i 


go do nich 


Do czego ta ostateczność może dopro 
wadzić — wiemy, aż nazbyt dobrze... 
Normalny przyrost ludnoścj ustaje, roz- 
wiazfość obyczajów święci triumfy a, niby 
grożne memento staje nad ludzkością po 
kraczne, poczwarne widmo — = 

Zwyrodnienie Rasy, 

Więc czyż jest w tym coś dziwnego, 
że panna Helena F., nie chcąc się minąć 
z powołaniem, z jakim przyszła na świat, 
prosi swych spółbrąci o rady? 

A czyż dziwić się będzie ktoś temu, że 
ci, do których prośba kobiety, świadomej 
swego przeznaczenia, została wystosowa- 
na, zajęli się żywo jej losem .., 

Listy napływają ciągle... Niektóre na. 
wet 


iż nie ma 


banalne, głupie, cyniczne 
(których, naturalnie, nie drukujemy), ale 
są także takie, które drukująpny z tą świa 
domością, że rzucą 6ne światło na tę tak 
bardzo aktualną į peważną kwestje. 

Staramy się, o ile to możliwe, udzielić 
miejsca możliwie wszystkim, którzy chcą 
zabrać głos w tej sprawie, 

List lekarki X., który ukazał się w 
Nr. 43 „Expressu', gdzie autorka listu 
w zbyt może 

ostrych słowach skarciła zapatrywania 
panny Heleny F. 

twierdząc, że nie powinna przed ukończe 

niem studjów myśleć o ożenku, spotkał się 

z ostrym sprzeciwem naszych czytelni- 

czek. 

Z tej kategorji wybieramy poniższy, 
Da are charakterystyczny list panny 
L. 98 


któ- 
jest za- 
ale 


sea aj kad Seii — — 


Po przeczytaniu w mtmerze 43 „Ex- 
pressu” listu p. dr. X. w sprawie panny 
Heleny F,, nasunęły mi się pewne reflek- 
sje co do Jej wywodów. Pani dr. X, myl- 
nie stanowczo wyobraża sobie rolę, jaką 
kobieta powinna odegrać w społeczeń- 
stwie, Twierdzj ona, że ideałem kobiety 

nie powinno być ognisko domowe, 
lecz dążenie do człowieczeństwa, 

Zupełnie słusznie! 

Lecz ciekawe co panj dr. X. rozumie 
przez nazwę „człowieczeństwo '?. Kobie- 
cie, znoszącej cierpienia macierzyństwa, 
oraz wychowującej dzieci, odmawia pani 
X. nazwy człowieka... 


uie miala 


Twierdzić tąk może tylko kobieta, która 
dziecka. 


Czyż „danie mężowi” potomka, które 
go mężczyzna wedle Jej słów, wcale nie 
pragnie, jest czemś tak bardzo ironicznym 
i = popowej A 

utnie przedstawiałaby się kwestja 
przyszłych pokoleń, gdyby wszystkie ko- 
biety miały podobne zapatrywania, We- 
dług słów p, X. — kobieta „daje mężowi” 
dziecko. Czyż tylko mężowi? 

Czyż miłość macierzyńska nie jest 

jednem z najpiękniejszych uczuć 
i czy nie należy do najwyższych rozko- 
szy duchowych uczucie matki, patrzącej 
na rozwój istoty, zrodzonej ze swego cia- 
ła i krwi? 

Smutne świadectwo wystawia p. dr. 
X, mężczyznom, nazywając ich ludźmi, a 
jednocześnie 

odmawiając im zasadniczych uczuć 

ludzkich (rodzicielskich), 

Czy rzeczywiście niema ojców, któ- 
tzy kochają swą rodzinę i dbają o nią? 

A dla kogóż przedewszystkjem.mąż po 
chłonięty jest interesami, jeśli nie dla żo- 
ny į dzieci Czyż niema mężczyzn, którzy 


cenią w kobi ecie więcej charakter, niż 
wykształcenie!? 

Przykładem stosunku mężczyzny do 
jego rodziny nie mogą być wyrodni ojco- 
wie ; mężowie, których w rachubę brać 
nie można, bo i między kobietami są takie 
które nie zasługują na miano matek! 

Dalej, uważa p. dr. X, że kobieta wte- 
dy dopiero powinna rozpocząć nową dro- 
gę życia u boku męża, gdy ukończy wyż- 
sze studja, 

Śmiem twierdzić, że są 
kobiety bez wykształcenia, a jednak bar- 
dziej godne noszenia zaszczytnego mianz 

matek, 
niż te nawet, które uzyskały stopień dc-. 
ktora, filozofa, czy inżyniera. 

Czyż naprawdę słuszną jest rada, bv 
p. Helena F, czekała dłużej na męża? 
Według pani X. najodpowiedniejszym 
wiekiem do zamążpójścia jest chyba ten, 

w którym normalnje kobiety zostają 
babkami, . 

P; dr. X, nie odróżnia kobiet próżnych 
pochłoniętych myślami o rozkoszach zmy 
słowych. od tych, które pragną zostać mat 
kami, Ta formufa, iż kobieta stworzona 
jest poto, aby urodzić dzjecko, być wier- 
ną żoną, 


a nawet — co ma być tak wielką hańbą—- 
- cerować skarpetki, jest słuszna, 
Niesłuszne jest jednak twierdzenie, żć 

kobieta jest stworzona tylko w tym celu. 

Czyż nie spotykamy coraz więcej kobiet, 

które interesując się, a nawet biorąc ży- 

wy udział we wielu przejawach życia spo- 
łecznego 

są jednocześnie przykładnemi matkami i 

żonami? * 
Mam niepłonną nadzieję, że p. Helena 

F. nie zastosuje się do rad p. dr. X. co 

wyjdzie jej stanowczo na korzyść. 
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Otrucie gazem. 


16 letnia Józefa Gerczak w miesz- 
kanju przy ulicy Szkolnej 16, wskutek 
niezałkręconego kirka od kranu, uległa 
wczoraj oliruciki. 

Zawezwany lekarz pogotowia, po tt- 
dzieleniu jej pierwszej pomocy, pozo- 
stawił ją na miejscu. 


Przejechanie. - 
Zamieszkały przy ul. Rajtera 9, syn 
wobotnika 17 letni Juljan Stasiak przeje- 
chany został na ul. Aleksandrowskiej 
przez wóz, odniósłszy obrażenia głowy. 
Lekarz pogotowia udzielił (pioszkodo- 
wanemu POMOCY, | 


W małym warsztacje stolarskim przy 
tlicy Kilińskiego Nr. 40, pracował od świ 


EF 


Zakończenie obrazu 


Dwie dziewczynki Paryia 


i} Dramat życiowy w 10 APO 
bj nej powieści Louis Feuillada „LES DEUX 
ri GAMINES DE PARIS*. 


„gó BANDRA MILOWANOFE 
Bańki. 


Z AFORYZMÓW WSPÓŁCZESNYCH, 


Droga do serca elegantki prowadzi 
orzez sklep jej modniarki, 


F 


Jeśli kobiecie umiera „ideał“, to po- 


ciesza się po stracie żałobną toaletą, 
x< 
Przyroda dała kobiecie słabość, aby 
ją czynić mocniejszą od mężczyzny, 
X 
Kobiety bywają czasem dyskretne. 
x 


Jeżel: jedna kobieta wie o drugiej coś 
dobrego, to napewno to przemilczy, 


Dawniej w sztuce mieliśmy nagie praw 
dy, a obecnie mamy tylko nagości. 


WCIĄŻ WALORYZACJA. 


— Wyobraź sobie jaki z naszego szefa 
impertynent, 

— No? 

— W” "raj w kantorze wobec całego 
persone!u azwał mne idiota! 

— Co ty powiesz? A za cóż on cię 
tak zwaloryzował : r. 


WIELKI CZŁOWIEK, 


— Jeden z moich znajomych stał się 
teraz m'mowoli wielkim człowiekiem, 

— W jak; sposób? 

— Fałszował milionowe banknoty i do 
stał sie do wiezienia, 

— Wiec cóż z tego? 

— Gdy swoje odsiedzi, będzie mógł do 
końca życia powtarzać, że., cierpiał za 
miliony. | 


Miała Marianna 15 lat 
Niedobre miała serduszko. 


Zamieszkała przy ulicy Brzezińskiej 
Nr. 40. Katarzyma Kamecka, zawiadomi 
ła policję, iż córika cj 15 letmia Marianna 
przywłaszczyła sobie 60 milionów mk. 
poczem zbięgła w niewiudomym kie- 
rumi u. 


Poród na ulicy. 


25 letnia służąca, Helena Barananck 
na ulicy Nawrot powiła dziecko. 

Położnicę, wnz z dzieckiem. od- 
wiózł lekarz rogotowia do przytułku 
położniczego przy wiicy Dzielnej. 


Nagły zgon. 

Wczoraj w doamu- pnzy ulicy Prae- 
jezd 67 zmarła nagle 61 lenia żoma ró- 
botnika kolejowego, Amtomina Sikorska. 

Zawezwany lekarz rogotowia skon- 
stańował zgon. 

Trupa zabezpieczono na miejscu, aż 
do zejścia władz sądowo - policyjnych. 


Nie. bacząc na pożar, który nawiedził 


§ czne plany roiły 
Bronka... 


s|tu do wieczora Bronek Doruchowski. 
Z pod hebla jego i piły wychodziły w 


świat nieskomplikowane meble í narzę- 


4 dzia, lecz myśl Bronka daleka była od 


tworów jego pracy, 
Niesamowite myśli i wielkie fantasty- 
się w głowie małego 


Często późnym wieczorem zasypiał z 


sj |zeszytem historji Rinalda Rinaldini lub 
EA | Nick Cartera i śnił wielkie tajemnice na 
j | tle przedziwnych zbrodni, potężnych band 


czarnej ręki, sny, w których on dziś, mały 


Bronek, stolarczyk, był wielkim hersztem 
wszechpotężnym ; wszechmogącym. 


Czasem wymykał się do podrzędnych 


kinematograłów i szeroko otwartemi oczy 
ma wpatrywał się w barwne historje o 


szajkach poszukiwaczy złota, wchłaniał 
wzrokiem postać Harrego i Peela i snuł 
złotą nić tajemnych a dziwnych , niesamo 
witych fantazji, . 


HISTORJA DE DOŁEGI WZBUDZA 
CHĘĆ CZYNU, 


Biegły lata.. Lecz nie zdołały one wy 
plenić z duszy Bronka zabójczych wpły- 
wów literatury sensacyjnej i zbrodniczych 
fimów..,. a 

Nabrały one tylko realnych form, tra- 


„EXPRESS "WIECZORNY" 


Tragiczne dzieje młodej duszy 
zatrutej jadem sensacyjnych historji. 


j|Bronek Doruch vel Doruchowski — wielbiciel Nick Kartera i Rinaldo Rinaldiniego. — Chorobliwe 
marzenia dzieciństwa. — W szponach żądzy użycia — Pod czarem historji Ryszarda de Dołęgi — Nie- 
skomplikowane dzieje występku. — Blady epilog „tęczowej“ Karjery. 


nie, czerpane z dziej Leroux, Leblanc'a i 
Conan Doyle'a przystosowały się do ży- 
cia, 

Zrodzjło się w nim pożądanie użycia, 
rzucenia się w wir zabawy i hulanek, nie 
dostępnych dotąd dla niego.... 

I oto w ten przygotowany jadem zbro 
dniczych historji do występku umysł pa- 
da wieść o bujnej karjerze Ryszarda de 
Dołęgj.., 

Bronek usłyszał dzieje te od znajome 
go szewca, który padł ofiarą tego oszu- 
sÈ ; postanowił działać... 3 


DZIEJE NAIWNEGO WYSTĘPKU. 

Dziwnie tragiczną byłą ta noc przeło- 
mowa dla Bronka. Czuł straszną bojaźń 
przed nieznanym jutrem ogarniał go lęk i 
trwoga a jednak coś pchało go do występ 
ku, kreśliło mu barwne obrazy burzliwej 
į niesamowitej przyszłości... i 

I w noc tę stworzył sobie Bronek plan 
działania,, Naiwny, nieskomplikowany 
pian.. | 

Z drukarni, w której miał znajomego, 
wydostanie bloki kwitarjuszy, tak, jak to 
widział w wielkich sklepach, a z czció» 
nek małej ręcznej drukarni sporządzi 
stemple i przystąp; do inkasa... 

Nazajutrz przystąpił do realizowania 
swego planu, 

Kupił dziecinną drukarenkę, sporzą- 
dzjł odpowiednie stemple, ostemplował 


cąc te mistyczno-fantastyczne zabarwie- | kwitarjusze i przystąpił do dzieła... 


Migawki sądowe. 


——— 


Robinzonada. 


Robinzon Kruzoe miał przyjaciela Pię 
taszka, 

Szymon Weinberg miał przyjaciela — 
Pietrka Pociechę, 

Robinzon Kruzoe uciekł z domu rodzi 


c'elskiego, albowiem źle mu było wśród; 


rodzinnych pieleszy, albowiem żądny był 
wrażeń i przygód, albowiem wołała go 
toń morska i dal lądowa... 

A Szymon Weinberg uciekł z domu ro 
dzicielskiego, albowiem pokłócił się z ma 
musią i bał gię bury od ojca, albowiem 
słyszał, że w Ameryce zarabia się w do- 
larach i nie trzeba czekać na waloryzację 
albowiem było mu tak samo źle i niedo- 
brze, j paskudnie na duszy i wołała go 
morska choroba i dal dolarowa..., 

Rob'nzon Kruzoe nie pił przed uciec 
ką wódki — Szymon Weinberg uchlał sie 
jak świnia, Robinzon Kruzoe nie okradł 
rodziców — Szymon Weinberg nie zosta 
wił w domu ani uncji złota i innej .biżu- 
terii, łącznie z złotemi zębami mamusi 
babci. U 

Zaczeło się więc od tego, że Weinberg 
z Pociechą ale ze smutną m'ną wsiedli w 
ósemkę i pojechali na dworzec kaliski. 

Pociągiem do Warszawy pojechał do 
Warszawy (mogło przecież być inaczej, 
w mvśl przysłowia: człow'ek strzela — 
Pan Bóg kule nosi), a stamtad pociągiem 
do Gdańska — do samego Gdańska, 

Weinberg i Pociecha wstąpili do cu- 
kierni, 

Rozsiedli się wygodnie przy stolikach 
i rozpoczęli przyjacielską pogawędkę: 

>— Dobrze ci „za granicą?" — spytał 
Szymon, zapalając papierosa. 

— Dobrze jest... ale... żal mi barsz- 
czu z kartoflami, który zostawiłem w do- 


pra y 7% 


dziś w nocy restaurację Teatralną 


Maskarada „Czarno -Biała 


mu., a te „befsztyki' i „forszpajzy” stoją 
mi już kością w gardle!.., 

Trudniej jednak było dostać się na po- 
kład okrętu, odjeżdżająceśo do Ameryki. 

Jakiś kontroler spojrzał z podefba na 
młodocianych pasażerów į zapytał: 
Dokąd to Robinzony łódzkie?... 

Szymon Robinzon sponsowiał jak rak 
i odparł: 

— Troszkę na świeże powietrze, do 
Ameryki.. 

A ten? — i wskazał na Pocieche, 
dłubiącego zamaszyście największym pal- 
cem w najmniejszej dziurce, bo od nosa, 

— Ja?.. — odparł Pociecha — tak 
sobie.. Odprowadzę kawałek mego towa 
rzysza į zaraz wracam z powrotem..,, 

Obydwóch ptaszków schwytano i eta- 
pem przesłano do Łodzi, 

I teraz dopiero zaczęły się dwie spra- 
wy sądowe. 

Pierwsza o charakterze prywatnym w 
dzięcinnym pokoiku domu państwa Wetn 
berg, druga o charakterze oficjalnym w 
sądzie pokoju o kradzież, 

Cóż się bowiem okazało? 

W powrotnej drodze do Łodzi, Pietrek 
Pociecha z łaski na uciechę okradł swego 
otwarzysza, zabierając mu ukradzioną z 
domu bjżuterję. 

Sąd skazał Piotra Pociechę na dwa 
miesiące aresztu. 

O wyroku, jaki zapadł na Szymona 
Weinberga wolę ze względów natury este 
tycznej nie pisać, 

Wspomnę tylko, że Szymek dwa dni 
potem nie wychodził z domu, bo przykro 
mu było pokazać się przed ludźmi z za- 
wiązaną twarzą, nie mówiąc już o miej- 
scach, które zawiązać się nie dadzą. 

„ Jurijs. 


6 . 


— 
[> 
a 


| czynów-występków... 


SKROMNE „PLONY* WIELKIEGO 
DZIEŁA, 


Choć ponoć nikt nie jest prorokiem w 
swojej ojczyźnie, Bronek jednakje posta- 
nowił „działać“ w swojej dzielnicy, w któ 
rej wszakże znał wszystkich dozorców. 
co mu mogło być wielce pomocne... 

Uzbroiwszy się w odwagę, z wielką 
teką pod pachą, wkroczył do domu przy 
ulicy Cegielnianej Nr. 59 i przejrzawszy 
listę lokatorów, zapukał do mieszkania 
Huny Węgierko... 

— Kto tam?., 

— Otworzyć... Urzednik podatkowy... 

Drzwi się otworzyły... 

— Proszę wpłacić na podatek mieszka 
niowy!... 

— ie? 

— Pół mil. Miljon marek.4 

— Proszę.. Oto pieniądze, 

Bronek siadł do stołu wypisał na kwi 
cie sumę i zamaszyście podpisał się... — 
«H. Kolas“... 

Rozpoczęła się żmudna wedrcwka po 
piętrach, a w wys'ku jej Bronek Doruch 
vel Doruchowiez zainkasował aż 6 miljo- 
nów marek wydając na sumy te „odpowie 
dnie" pokwitowania.,, 

W mieędzyczas'e jednak któryś z po 
szkodowanych zorjentowa? się, iż padł o- 
fiarą oszustwa i rozpoczęto poszukiwa- 
ani „inkasenta . 


Bronek zdołał się ukryć a przeczeltaw 
szy poszukiwan'a, wybiegł na ulicę... 


SMĘTNY EPILOG WIELKIEJ „KAR. 
JER 2 r 


Poszkodowani pośpieszyli natychmiast 
de wydziału podatkowego magistratu „opo 
wiadając historję pojawienia się samo- 
zwańczego rewjzora,. 

Zawiadomiono władze policyjne, któe 
re roztoczyły obserwację nad dzielnicą w 
której grasowaj „urzędnik podatkowy”... 

A Bronek bładził tymczasem po uli- 
cach miasta, . Wielka trwoga wkradła 
się do duszy jego i zdała mu się, że na 
czole jego wyryto piętno. że każdy prze- 
chodzień wytyka go palcem, mówiąc „Ote 
ten oszust"! 3 

Bał się wrócić do demu.. Wiedział, 
że czeka go indagacja: „Gdzieś był, coś 
robił przez dzień cały? -.. 

Tymczasem zapadł wieczór, zbliżała 
się noc już, a Bronek nieprzytomny pra 
wie z przerażenia błądził po ulicach mia- 
sta... 

Wreszcie zdecydował się póiść do dox 
mu... Była pierwsza po nółnocy:.. 

Zrezygnował... Niech- się. dzieje ce 
chce... Przerażała po cisza. nocy... 

Nie było mu jednak przeznaczone po 
wrócić do domu... 

Funkcjonarjusz polici kryminalnej iut- 
tzawszy osobnika, którego rysopis odoo- 
wiadał wskazówkom, udzielonym” przez 
poszkodowanych, aresztotya| goi odpro- 
wadził go do urzędu śledczego... 


Tu znaleziono przy nim altceserja prze 
siępstwa i Bronek wyznał dzieje swych 


ie się w calej pelni 


me GAZECA GIEŁDOWA 


Warszawska giełda walutowa. 


(Telefonem od sprawozd. 


al GOTÓWKA, 
Dolary 9,350.000—9,300.000, 


CZEKL „* 


Belgja 351,000—349.000. 


„ Holandja 3,500,000—3,480,000, 
Londyn 40.450.000—40.075,000. 
Nowy Jork 9,350.000—9.300,000, 


giełdowego „Expressu'). Sobota 


„EMESS WIECZOR 
Łódź 
23 lutego 1924 


Kurs waloryzacyjny franka złotego. 


23 lutego 1.800.000 mk. 
Niedziela 24 lutego 1.800.000 mk. 


Sztokholm 24 DI łat kolej h I 

a opiat kolejowych I telegraficznych: 
Wiedeń 129,00 
Włochy 394000 do 29 lutego 1,800,000 mk. 


DRUGIE NOTOWANIA WARSZAW- 
SKIE. 


Dolary 9,350000 (w obr. międzyłb.) 
Dolary 9,400000 (w obr. pryw.) 


Dla wyrobów tytuniowych: 1,800,000 mk. 


Giełdy zagraniczne. 


Tendencia GIEŁ „osy 
Paryż 403.000—401.000, pm DA LONDYŃSKA, .. IWłociry 100,55 
Praga 271,000—265.300, TRZECIE NOTOWANIA WARSZAW-| Nowy ai afr „75 boży 
Szwajcarja 1,620.000 —1,610,000, SKIE. te „| Francja 100,25 * Hiolandja 860,50 
Wiedeń 132,00—131.50. © |bez zmian. Aar y Belgja 113,50 " Norwegja 408,50 
~ Włochy 404.500—402,000, CZWARTE NOTOWANIA WARSZA- ŻW 2000 Roa a a 
* Miljonówka 750,000—775,000— -> Dolary 9,350000 (w obr. międzyb.) | Portugala * Węgry 0,055 
ch Na pober 9,375000 (w obh. pryw: Holandia 11,53 A! pt * Wiedeń 
Bony 1,350.000— 1.400.000, Tendencija słaba. Danja 27,20 ù GIEŁDA PRASKA, 
Posyoka dolarowa 5.650.000— pocwesj: i pół *! PRAGA, 22 lutego. 
; soui 5,700,000 —5,675,000,| PIERWSZA PRZEDGIEŁDA GDAŃ- kir 
"> Toda Kos iranica bel ao: Niemcy 19 bilon SE ape 
| meza GDAŃSK, 23 lutego. — (Telef. Od] -Austri 305.500 2 New York 35,15 ' 
gijskiego zniżkowa, « AR sprawozdawcy i» * „Expressu). _ Praga: 14862 ni " NOTOWANIA BAWEŁNY. 
. PIERWSZA PRZEDGIECDA WA WAR. Warszawa 0 r sa $ 
AWSKA. Dolary 5,83 ł 
KE ooo i TRECIE NOTOWANIA GDAŃSKIE. |. 
Kopenhaga 1,460000 GDAŃSK, 23 lutego. — (Telef. od| ` 
39,550000 sprawozdawcy giełdowego „Expressu"} 


$ 


Warszawska giełda akcjowa. 


- Bank Zw, 
“y. CHEMICZNE, EL 


UL 


ę 


r 


' Sole Potasowe 


* Rudzki 8700—8600 dr. | 
~Robn 1700—=1750-=1700. 


Londym 
New bee 9,200,000 — 9,245,000 
Praga 262000 


ugi* L BANKOWE (+ a |» 
Bank 

Bank Handi 250—25,500. 
Dak da Haai Paa BA 5400, 


Bank Kredytowy 1,600. 

Bank Przem, we Lwowie 2—2,200. 
Bank , Prz. 300. 

Bank Zachodni 8—8.300—8.150, 
Bank Zj. Ziem, Pol. 4.500, Ai 
Bank Tab Sp. Żarob. ea 
iemian 600, 


EKTRYCZNE, 
CUKROWE, CEMENTOWE. 
Cerata 675. 


28500. 5% 7% 
Kijewski 14.100—13—13.500. 
Puls 1,400—1.475—1,450, 
Spiess 4,050—4,150—4,075, 
Welt 2,800, | 
Wildt 625725, „l. 
erz 18.750—17, 57 ' 
5 ektryczność 1,5—1—7,200. 
Pol. Tow, Elektr. 875—825. 


Kabel 4 
Sił ai światło 2750—2650—2700 
Chodoró 500—40—30 


Michałów 3100—3 

Warsz. ky Fabr. Słu 17250— 
18500—182 

Firlej 2300-2400 3a 

Łazy 500—200 


DRZEWNE, NAFTOWE i META- 
LURGICZNE, 


o ra 


Drzewny P. i H. 1750 

arsz. kaz) Kop. Węgla 20.5 — 24 
| — 25 
'pokica Nafiła 1950—2 

Pol. Przem. Naft. 4200—4300 

"Nobel 5100—5300—5200 
Lenartowicz 800 
Cegielski 2650—2725 
Filtzner-29—28750—29 
Lilpop 2850—3100—3050 
Modnzejów 49—54—52,5. dr 
Suchedniów 8 
Norblin 3800 dr. 
Ortwein 1675—1700 —1650 , 
Ostrowieckie 38—41—40500 
Parowozy 1900—2—1975 
Pocisk 5300—5250 


Starachowice 
kantony 25,500—27—26.500| Ursus 5—4800 


._ Marka polska 0,64 
tria A aiad À 


16750—16200 . ' 
Zieleniewski 46—47 ` ` žm 
5 Pol. F Fabr. M. (=) To-To 


Cała Łódź imie 
u D. Lengi, Piotrkowska 6. 


Co 2 tygodnie nadchodzą najnowsze modele francuskłe i wiedeńskie 

Are po cenach dostepnych. JA 
c) 

A GEJE IACA) 


przekonała sią, że najlepiej 


palla świ | 


i RÓŻNE, Sb ATTYA ANEN EY ZYTETEY 
Konpe w) 4 #8 È s í 
Żyrardów. 1.460 —1.675—1.550. , RRASKKKNANNZ 
Bor i 4800.-3.900—3.950, N 
Eat AŻ 
pipi € Dasiejszą oc 
, tiea 
Zeh ie 875—950, Kie i wszyscy spędzą w sałi Filharmonji na 
Pol. Lloyd 425, 4 Mea 


Transp. i Żegl. (VI) 500—550, 
Ćmielów 1.5—8—180. 

* Haberbusch 17—17,100. 
Klucze O SCW. 
Korek 400, 

Granum 925—900. \`“ 

Pustelnik 5—4,800, ' 

Spirytus 8,800—9, ` ^- 

Tendencja zwyżkowa. 
NYSE 


". GIEŁDA AMSTERDAM: o% j: d 

AMSTERDAM, 22 lutego. . 

Londyn 11,53 i pół T 

Berlin 0,61 

Paryż 11,42 1 pół 

Szwajcaria 46,30 

Wiedeń 0,0037 i trzy czwarte 
EEA | 5268 


Orkiestra filharmoniczna W toizi. 
SALA FILHARMONJI, 


E W niedzielę d. 24 lutego 1924 r.g. 12 w poł. 
i 21 Koncert Ludowy > 


Przegląd najpiękniejszych, Qperetek. 


Dyrekcja: Zdzisław Górzyński 


Główwy walic teatru „Nowości“ 


arszawie. 


RESTAURACJA 


NG: ud dziś i jutra 
odbywać się będą 


Five o clocki 


SBE Zółty kaftan, Fall: 
Calman: Dziewczę z Holandji, oraz inne 
1 ROZA — Wiązanka tańców nowoczesnych. | 
W Tango, Shimy, zed Java, One-Step, Biały 
y Mazur i inne, 


SA Bilety do nabyla Omócha Filharmonji, 
1—2 i od 3—7. 


Stale w soboty i niedziele od g. 5-ej po poł. 
TANCE pod kier. p. Kamińskiego. 


Jazz-Band 
lada mum BRUNENA. 


— Wejście bezpłatne. — 


WYROBY ŻYRARDOWSKIE 


poleca w wielkim wykorze hurtowo i detalicznie 
— po cenach zniżonych — 


W. ALTMAN, Piotrkowska 59. 


052 (W podwórzu 2-gi sklep na wo). 


e TS Maskaradowej 


Czarno- biała“ 


| $3 283038 3993CC RKA. KRKRRKAWRNAIU 


6 | ZOŚKI, Piortowa 8, 


e LUBICZ 


W. programie m, in.: Calman: Bajadera, Lehar: 3 
Madame de Pompadour. POS2 


Kasa 32 BBB. 


M r. Riian 


AN.. 


Wyroby Futrzane 


w pa 
Wwórzi 
lewa 2-ga oficyna, 2 2-gie piętro 


Tel. 24-66. N 


L. Prylulsi 


Cegielniana 43. 
Choroby skórne, 


Choroby skórne, we 
włosó 
neryczne i moczopiciowe |ne i moczopiciow 


„ Dr. med. 


SH] | Leczenie sztuczne [Leczenie światle1 
and | słońcem wyżyno= |(lampa kwarcowa 
j|wym. Przyjmuje 


i promieniami 
Rontgena. 
Zawadzka Ne | 
Telefon Nr. 25- 3t 
Pr yae Aa 1 —| 
Dla pan 0d amii al 


oddzielna pi KK 


p SEE od 5—8 . 


Choroby skórne, 


weneryczne i mo- PT 
czopłciowe, lecze- Reperuję 
uie sztucznym ielizm 


słońcem górskim. wszelką starannie 
DZIELNA Je 9 niedrogo. Foot 


Przyjmuje 0d8—10 ska 250 m. 42, J-s 
1.0d-4-m.8.ipśl, loficyna, Le pi istnd 


Zydzi w 


„EXPRESS 


Chinach. 


Przybyli tam przed 2,000 lat: 


Utrata byłu mpaństwowewo żydów 
nastąpiła w qołowie pierwszego Stule- 
œa po Nar. Chr. ô odtąd rozpoczyna 
się wędrówłka ich po calle Świkoie. 
Jednakże dużo wcześriłej  etńigrowiafi 
żydzi ze swej ofczyzmy, Wieńiłąc Się ma 
Dadieki Wschód. Do dziś smałdują Się 
żydzi w Chinach, dokąd frzybyk zwyż 
Uwa tysiace lat temu. Było te za pano- 
waria króla Tang. którego historia Ctm 
nazywa „mądrym. Byt to momarcha 
tderacyjny, który dla podmiesienia 
decy Ona AA i Poi © 
tysiecy rodz: 5 £ 
Ch. On rówmież otworzył gramice swé 
op państwa dla innych ńatodów Mno- 
kolrmowych. h z 

Na siedzibę wyznaczył żydom Chu- 
nan, gdzie wznieśli wspariłafą syrbteo- 
ge, której ruiny po dziać dzień isime. 

Z bieefiem czasu żydzi w Chirtach 
zasymitowali się nawet pod N 
fi otogiznym. Skóra tch 
sy twarzy u rzyjęty cechy 
skiej, a pod wzgledem Stroju nie róż- 
nią się miczem ôd 3 A 
bowiem warkocze ł narodowy 
chiński. — Zachowali jednak swą, ńefi- 
cię, którą mogli swobodnie pielegniować 
Tem dziwniłejsza jest drak fit 
cma asymibcia gdyż żydzi w 
swych przenisów releirych nie wcho- 
dii z chińczykami w związki małżeń- 
Sie, 

Wyvysnamie żydów z Palestyty nie 
powiększyło liczby żydów w Chihach, 
żydzi howiem skierowań sie na Zachód. 
a w Chinach wymiemii zwolńa pierwsi 


swe | skien 


płzybysze. Przed dwimastu lafy było 
jeszeże paręset rodzii żydowskich w 
Chumam, a dziś głozośtało z mich tytko 
sledei rodzin. 


Chr RR go Rok oda 
In j 

2 Rost, ttiie Jetak wstafić ich Hoz- 
bę, gdyż w Chinach od 


Studja dialago bardzo są óeriemm w Oh- 

Naipopnlarntejszym żydem w Chi- 
nach kumiec w Chadden, 
który w Chinach pra fa. PORTYK 
Przybył! on przed dwidziestu taty do 
Chin ż dorobił się tam w krófkim ra- 


myśl | wego. 


W Szamoału posiada palac 1 rafwię- 
kszy ogmód do użytku riublicznego. 

Widzimy więc. że zmtyst dò robienia 
płaniędzy mabyti żydzi w swèf tutacz- 
ce po Eurowie, bo sh przybysze 
za czasów Tanga nie talk żmólko- 
mitj finansowej kaniery. 


Nowy łuk tryumfalny. 


Oprócz wspaniałe» „Arce de Trom- 
phe" w Paryżu, Frańcja otrzyma jeszżćże 
w roku bieżącym drugi łuk tryumfalty, 

Łuk ten, poświęcony pamięci żołnie- 
try tak francuskich, jak i sp 
nych, którzy walczyli na ziemi 
w ciągu wielk'ej wojny, stanie przy wej- 


O~ 
francuskiej | rök 


zyhierzonych. 
kí t to dzieło rzeźbiarza Moreau-Vaut 
hiera ; budowniczego Maksyma Roisjta. 


Potężna ta budowla mierzyć ma osiemńia 
ście metrów wyśokośći, a czternaście śże 


ości, 
Fundusze ma tën pomnik napłynęły ze 


ściu na Świętą dródę (Voje Sacre); pod | wszystkich zakątków świata, zwłaszcza 


Bar le Duc w pobliżu 


dawego frontu! jednak z Amer 


yki północnej. 


mP TĄ mn 


Bunt uczniów w Bostonie. 


Uczniowie szkół publicznych w Bo- 
stonie poddani zostal; ostatnio szczepieniu 
przeciwko dyfterytowi zapomocą nowego 
serum, wynalezionego przez doktora 
Schieka. Na skutek tego szczepiefija ćztet 
dziestu dwóch uczniów ciężko stę różcho- 


rowało, Koledzy ich oczywiście nie chcą s = 
poddawać się dalszym próbom, zorganizo | HEER 
wali się w liczbie dwóch tysięcy i wspiee | BRR 


ranj przez rodziców, ogłosili bunt prze» 
ciw temu rożporzą: władz szkol- 
nych, 


LJAN STARSKI. 


Szatan Łodzi. 


Powieść 
awanturniczo - obyczajowa 
z życia łódzkiego, 


Tola zdjęła jej delikatnie kapelusz z 
głowy, Na śnieżno-białej pościeli rozsy= 
pały się cudne sploty Klary, Tola po- 
częła je głaskać z dziwną pieczołowite 
| namaszczeniem, 


= Uspokój się Klaró = szepnąja — 
uspókój się... 
hon i spojrzała na nią ža- 
dra 


91) 


Podniosła 
płakanemi oózdrmj, 

— Jestem juź zupełnie spokojńa--rze 
kła cicho — zaraz cj o wszystkie opo- 
wiem... i 

— Może się napijesż herbaty z konia- 
kiem? — zapytała Tola į nie czekając ód 
powiedzi zadzwoniła na służącą. 

Natychmiast zjawiła się pokojówka, 
zupełńie jeszcze zaspana, 

— Przynieś dwie herbaty = zwróciła 
się do niej Tola. 

Po wypiciu orzeźwiającego napoju, Bla 
da, jak płótno twarz Klary, nabrała nieco 
rumieńców, Oczy jej zabłysły słabym 
świalłem į cała ożywiła się nieco. 


Prenumerata 


è W Łodzi mk. 3,360.006 1 odnosż. do domti 250,066 
„ filesięcziie — Zamiejscowa mk 5.200 606 miESiĘCZNIE, 
Zagranica mk. 10.000.000 miesięcznie. 


Tola, zaintrygowana coraz bardziej za 
chowaniem Klary, nalegała: 

a= No, Klaruś, powiedz-że nareszcie, 
co się stało?... 

Klara obejrzała się trwożliwie wokół, 

— Nikt nas nie będzie podsłuchiwał, 
prawda? — zapytała, 
i — Możesz być zupełnie spokojna o 


0,» 

Przybliżyła się jeszcze bardziej do Toli 

== Czyś słyszała, Tolu, cokolwiek o 
Hentyku Krańcu? 

— Owszem, słyszałam. Zapoznałam 
gó po tej awanturze o móje,, 

— Jakiej awanturze? — ździwiła się 
Klara, 

Tola zmiesżała się nieco. 

— U mnie,, ha schódark.. była. jas 
kaś bójka między pijanymi żołnierzami, 
Ale to głupstwo... 
= A Kaziińierza Stintensóńa znasz „ 
im Pea Syna przetmysłowca?., 


— Talen 
a Słyszałam ćoś o nim, ale osobiście 
46 tie żńam,,, 
== Więc bohaterzy mojej tragedi; nie 
są ci obcy, Tem lepiej... Łatwiej będziesz 
mogła się żotjentować,,. 
Tola wybuchnęła, 
== Klaro, bój się B 
słówkami, bo ze skóry chyba wyskoczę,.. 
Klara odrzekła spokojnie; 


bądź | w niej rozprzężeniłe mery 
safrobójstwo. 


nie mów pół: | dzał 


Ogłoszenia: 


WIECZORNY” — 


am a 


Szkoła silnych nerwów. 


Oryginalny filantropr—Walfka ze strachami I dyskredytowa: 

nie duchów.—Odczyty o północy na cmentarzu.—Przedsta- 

wienia PCE SWE pożytecznoóść „iństytutu'* 
allao, 


Jose Caflao, urodzony w Verezueti 
w młodym wieku utracił matkę, która 
kladiła ofiarą wiary w strachy i duchy. 
Pod wpływem Opowieści kii k, 
następnie czytemia broSżim jamnarcz- 


nych miała częste widzenia ma jawóa | 
widziadeł 


rozmaitych nadnaturalnych el, 
Ciągty miepokój i przestrąch wyróðzity 
i w końcu 
w Nowym Jarku gdzie dzięki rłornyśl- 
rym operacjom, w krótkim czasie zro- 
bit znaczny majątek. Wtedy wycofał się 
z imfienesów i dia uczczenia pamięci nie 
szczęśliwej matki, zajął się wyrozumo- 
warm hartowaniiem nerwów i pojęć 
dziatwy. Początkowo wędrowali po mia 
steczkach odwiedzając 
wilikołł 
Przed kilku laty zamieszkał w Wal- 
s gdzie w dofmi umtyśltie urządzonym 
założył bez. tańzy. iriStytut „przeciwstra 
chowy”. Z początku odczytuje 4 poddo- 


je nielitościwej krytyce wszelkie podas 
nia j zabobony. W miarę postępów słu- 


— Sala Filharmonji — 
Narutowicza Ne 20. 


O Md UDZIAŁ BIORĄ: 


Ruth Renée (tonan) 
pmi, 1. Hinieki baryton) 


Fh mi-l Szeps (skrypt) 
KWŁ M: Reinberg 
Fortepian BECHSTEINĄ. 


w Mg T A EEE SE N 


a aont 


W niedziele, 24 b. m. 0 godz, 6-4) Wiber, 


BIUR 


m A- Balzam (fartepin) 


wiolen: 
czela ) 


„U R a sE S . 
Bilety do nabycia w kasie Filhdrmoniji. 


chaczów urządza 

stawia umiejętnila, 

znacznych kosztów przeróżne „okra 
' odticza lękamia 


nauczyciela o jakies ubo- 
czne, niesamowite całe. Z biegiem jego 
pracy, nauczyciele po osobisttem sTrdw 
dzeniu wykładów i prz vień, Sami 
powoli zaczęłodosiarczać stucharw- 
czów. i 

Prackonano sie iż hartowanie dribit- 
wy zaprawia ją do zaprzątania „umy- 
słów jedynie. natiką į rzeczami póżyte- 
światoł bełądy. 

Cafio niezależnie odstrecza Micha- 
czów od wiary w znachotstwo nis opr- 
te ma nance a talk szeroko rozpowszech= 
niome w Stamach Zjednoczonych. Jest 
on wielce niedogódńrym dla „czarodzie- 
jów* propagatorem rozsądiiu i rżeczy« 
wilistego postern. 


mi 


Na kre dyt 
wszelkię towary manalakfurówe: 


madepolamy, kreasy, towary blellż- 
niane, żefiry ña koszule, pościelowe, 
prześcieradła, obrlisy, ręczniki, $że- 
wioty bostony, ubraniowe i kost- 
jumowe towary, frote białe i kolo- 
rowe podszewki, szale i chustki 
jedwabne sprzedaje po cenach 
bardzo niskich i nin 


dogodnych warunkach. 


I. SZPERLING, 


Łódź, Piotrkowska 39, 
telefon 2124 1001 
oficyna, lewe wejśzie L p. 


Dwie maszyny 


do wyrabiania trykotiny z sztucz- 
m | — nego jedwabiu do kupienia — 


3 poszukiwane £- 
A| Oferty sab. „M. B,“ do admin. pista. 


— Głowa szalenie mnie boli., Myśli 
zebrać nie mogę... 

Tola spojrzała ną fig.: Wyglądała, 
jakby miała gorączkę... Na twarz wystą- 
piły jej duże cegląste rumieńce, oczy pło- 
nęły niezdrowym blaskiem... 

— Co ci jest Klaro? — zapytała z cie 
płym odcieniem troskliwości w głosłe... 

— Nic, głupstwó, ptzejdzie zataz.. A 
teraz posłuchaj mojej opówieści., Ów 
Kranc, o którym ci wspomniałam, odegrał 
w mym życiu pierwszorzędną rolę: Za- 
poznałam się z nim wówczas, gdy począł 
pracować w fabryce mego ojca... Przy 
zapoznaniu się z nim coś mi w duszy mó- 
wiło. że człowiek ten musi odegrać w 
mym życiu poważną rolę... Nie omyljłam 
się,, Po kilku dniach naszej znajomości 
poczęłam zdawać sobie sprawę z tego, że 
działa on na mnie niesamowicie... Gdy pa 
trzał na mnie swemi pięknemi, stalowemi 
oczami, wiedzjałam, że starczy jego jedne 
jedyne słowo, abym poszła za nim i ule- 
ślai w zupełności jego woli. Podobałam 
mü się także,, 
Początkowo okazywałam mu, acz w miet 
ńej cząstce, to, co ku niemu żywię.... Póź 
ńiej jednak zmieniłam taktykę.., Stałarn 
śię dlań zimna, obojętna, a nawet oprysklł 
wa... Cierpiał niewymownie, ale i moje 
cierpienia były okropne.. Bezsennńe spę 
am noce , zalewałam poduszki gorą* 
cemi łzami, ale nie chcjałam mu w żaden 
sposób powiedzieć, że go kocham nad ży» 


Er 


tem ð tem doskonale... | Ty 


cie swojć, nad wszystkich na świecie... 
Jaka była tego przyczyna?.., 

Nie wjef i nie żdaję sobie z tedo nag 
wet sprawy jeszcze dzisiaj,. Sądzę, że 
przyczyniła się ku temu skrytość mega 
charakteru.. Bo wierz mi, Tólu, gdy pa. 
trzałam nieraz na niego, jak się wprost 
wije z bólu, fak żagryzał do krwi war 
słuchając mych szorstkich słów, wte y 
dziwna, niesamowita rozkośz tożpierała 
mi piersi,.. 

Powiesz, że Ñam cóś w sobie sądy- 
stycznego?.. Możliwa i to.. Nie analizo 
wałam siebie, gdyż nie miafam do tego 
głowy., Potem stosunki między nami o 
ziębły jeszóże bardziej, Uwikałam go, 
on także starał się mnie unikać... 

Przestaliśmy się zupełnie widywać.„ 
Jak grom z jasnego nieba, spadła na mnia 
pewnego dnia wieść, że wyjeżdża on d4 
Anglii, Myślafam, że na zawsze, na wia 
kj... Drżałam., Pojechał jednak na dwi 
tygodnie, Ale, Tolu, Tolu, co się przet 
te dwa tygodnie w moim życiu zmieniłoj, 
o dziś dnia sprawy sobie jeszcze z feg 
zdać nie mogę... 

Tu Klara westchnęła ciężko i rzekła 


— Teraz główną rolę poczyna edśry 
wać — Stinnenson,.. 

Tola słuchała uważnie,, Starsła si 
nie opuścić żadnegó słowa ż tego dziwn 
go opowiadania, ; 

(D, c. n.), 
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